
Krzysztof Pawłowski

Partycypacja społeczeństwa w
rewaloryzacji i ochronie zabytków -
stan, doświadczenia, potrzeby
Ochrona Zabytków 36/1-2 (140-141), 5-8

1983



A R T Y K U Ł Y

Problem om  P artycypac j i  społeczeństwa w  rew aloryzac j i  iochronie z a b y tk ó w  pośw ięcona była konferencja zorgani
zowana przez P olsk i Kom itet N arodow y ICOMOS w spólnie z M inisterstw em  K ultury i Sztuki, na Zamku K rólew 
skim  w  W arszawie, w  dniach 2—3 maja 1982 r. Problem  aktyw nego uczestn ictw a społeczeństw a w  rew aloryzacji ze
społów  zabytkow ych jest jednym  z elem entów  składow ych tzw. R ekom endacji W arszawskiej UNESCO. Potrzeba zor
ganizow ania konferencji w yniknęła z obecnej sytuacji gospodarczej kraju i wzbudziła duże zainteresow anie środo
w iska konserw atorskiego. Celem  spotkania było przedstaw ienie w ybranych przykładów  polskich i zagranicznych, 
w  aspekcie m ożliw ości ich zastosow ania w  naszym  kraju. Obszerne sprawozdanie z konferencji zam ieściliśm y w  nu
merze 3—4, 1982 „Ochrony Zabytków ”. Obecnie pragniem y przedstawić czytelnikom  cztery referaty w ów czas zapre
zentow ane: Partycypac ja  społeczeństwa w  rew aloryzac ji  i  ochronie z a b y tk ó w  — stan, doświadczenia, po tr zeb y  (prof, 
dr K rzysztof Paw łow ski), U warunkowania  społeczne u trzym an ia  h is torycznych s truktur  miast w  Polsce  (mgr Andrzej 
M ichałowski), Stosunek lokalnej społeczności do ochrony w alorów  z a b y tk o w y c h  i k ra jobrazow ych  m. K azim ierza  
Dolnego  (mgr Jerzy Żurawski), P rob lem  partycyp ac j i  w  u jęciu  socjo logicznym  (prof, dr Bohdan Jałow iecki) oraz ko
m unikat: Doświadczenia z rew a loryzac j i  S zyd ło w a  (mgr inż. Tadeusz Borsa).
W kolejnym  num erze „Ochrony Zabytków ” zam ierzam y opublikować w ystąpienia z konferencji traktujące o do
św iadczeniach zagranicznych w  zakresie tej problem atyki.

The problem  of the participation of the society  in the rev iva l and protection of m onum ents w as the m ain them e  
of the conference organized by the P olish  N ational C om m ittee of ICOMOS held at the Royal C astle in W arsaw, May
2—3, 1982. The question of an active participation of the society  in  the restoration of historic com plexes is one of 
the elem ents of the so-called W arsaw Recom m endation (UNESCO). According to the organizers the conference w as 
an outcom e of, i.a., the present econom ic situation of the country facing an econom ic reform; it arose a great in te
rest in the conservation profession. The aim  of the m eeting w as to present a num ber of foreign exam ples and to try
to have them  adopted to the Polish  conditions. A com prehensive report of the C onference w ill be published in  nos
3— 4, 1982 of ’’Ochrona Zabytków ”. N ow  w e w ish  to pre ent to the Readers four pepers delivered at the confe
rence, nam ely: The Partic ipation of the Socie ty  in the R ev iva l  and Pro tec t ion  of Monuments  — the Condition, E x
periences and N eeds  (K rzysztof Paw łow ski), Social C onditions of the  Maintenance of Historic S tructures of Polish  
T ow n s  (Andrzej M ichałowski), The A tt i tu de  of the Local C om m unity  to the Protection of Historic and Natural V a
lues of K azim ierz  Dolny  (Jerzy Żurawski), The P rob lem  of the Partic ipation from  a Sociological Poin t of V iew  (Boh
dan Jałow iecki) and a report Experiences Gained at the R enewal of S zyd łó w  (Tadeusz Borsa).
In the next issue of ’’Ochrona Zabytków ” w e are going to publish speeches delivered at the conference and dealing  
w ith  international experiences in  th is field.

KRZYSZTOF PAWŁOWSKI

PARTYCYPACJA SPOŁECZEŃSTWA W REWALORYZACJI I OCHRONIE ZABYTKÓW 
— STAN, DOŚWIADCZENIA, POTRZEBY

WPROWADZENIE DO DYSKUSJI

S tan

Przyjęty  w ty tu le konferencji term in „partycypa
cja” określa jej główny cel, jakim  jest zwrócenie 
uwagi na konieczność aktywnego uczestnictwa ca
łego społeczeństwa w ochronie naszego dziedzictwa 
kulturowego. Akcent położony został na sprawę 
uruchom ienia i udoskonalenia mechanizmów nie
zbędnych dla pobudzenia i wykorzystania wszelkich 
społecznych inicjatyw  w dziedzinie rew aloryzacji

istniejących zasobów zabytkowych. Główną przyczy
ną złego, wręcz krytycznego ich stanu, jest gene
ralnie niewłaściwy, często lekceważący stosunek do 
wszystkich elementów m ajątku trwałego, w tym 
również istniejących zasobów zabytkowych. Te ten 
dencje widoczne są zarówno w planow aniu prze
strzennym , w którym  podejmowano przede wszyst
kim problem  nowych inwestycji, jak  i w gospodar
ce mieszkaniowej, która zaniedbywała wykorzysta
nie daw nych zasobów.
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Objęcie całości zasobów gospodarką kom unalną 
przy nom inalnym  tylko utrzym aniu ty tu łu  własno
ści oraz sprowadzenie czynszu do symbolicznej w y
sokości, powodują, że właściciele nie są bezpośred
nio zainteresowani utrzym aniem  należących do nich 
obiektów w odpowiednim stanie, ani też nie dyspo
nują odpowiednimi środkami dla pokrycia naw et 
niewielkich remontów. Lokatorzy natom iast, aby 
uzyskać pierwszeństwo w pozyskaniu mieszkania 
nie zapobiegają postępującej degradacji. Zaniedba
nia w ynikają m.in. z katastrofalnego niedorozwoju 
przedsiębiorstw  remontowo-budowlanych oraz n ie
właściwej gospodarki m ateriałow ej, k tóra doprowa
dziła niem al do zaniku produkcji tradycyjnych m a
teriałów  budowlanych.
Postępujący proces degradacji technicznej i społe
cznej istniejących zasobów spowodował, że potrze
by w tym  zakresie są ogromne. Szacuje się, iż do 
1990 r. m odernizacją objętych być powinno ponad 
1 milion mieszkań (przy m axim um  3 m ilionach no
wo wznoszonych). W bardzo złym stanie znajduje 
się tysiące obiektów usytuowanych poza zespołami 
miejskimi.

D ośw iadczenia

Obecna sytuacja ekonomiczna Polski pozostaje w 
pewnej analogii z okresem  kryzysu naftowego', jaki 
dotknął począwszy od 1973 r. wiele krajów  Europy 
Zachodniej. Nastąpiło tam  wówczas przew artościo
wanie wielu postaw i tendencji. Konieczność osz
czędnego gospodarowania doprowadziła do znaczne
go wzmożenia działalności w ośrodkach starom iejs
kich. Podjęto ich kompleksową modernizację i re 
waloryzację. Liczne przykłady dowiodły, że koszty 
rew aloryzacji są niższe od tych, jakich wymaga no
we budownictwo wraz z niezbędnymi nakładam i na 
rozbudowę in frastruk tu ry  technicznej.
Zadania w zakresie rew aloryzacji zaczęto traktow ać 
jako ważny element zagospodarowania przestrzen
nego miast, gospodarki mieszkaniowej i polityki 
społecznej. Podjęta została kam pania na rzecz „odro
dzenia m iasta” w tradycyjnej jego strukturze. Sprzy
jającym  czynnikiem stała się szczególnie krytyczna 
ocena wielkich osiedli mieszkaniowych, pozbawio
nych cech indywidualnych i prowadzących do spo
łecznej alienacji.
Hasło „wzrostu zerowego”, które dzisiaj pojawia się 
u nas w planowaniu przestrzennym, najwcześniej 
wysunięto w Bolonii. Znalazło to wyraz w sform u
łowaniu program u maksymalnego w ykorzystania 
niezwykle rozległego ośrodka historycznego, poprzez 
adaptację obiektów zabytkowych i ich zespołów. 
Aby zapobiec występującym  zjawiskom rugowania 
dawnych mieszkańców z rewaloryzowanych zespo
łów, za niezbędne uznano włączenie do tego proce
su całej lokalnej społeczności. Zarysowała się dąż
ność do maksymalnego utrzym ania tradycyjnego u 
żytkowania obiektów, wyrażająca się w tendencji do 
unikania przekształcenia form użytkowania z m ie
szkalnych na inne (biura, instytucje itp.), co uprzed
nio było nadużywane.
W wielu krajach stworzono specjalne system y dota
cji, pożyczek i subwencji zarówno dla właścicieli, 
jak i lokatorów domów poddawanych zabiegom re 

waloryzacyjnym. Działania te objęto przywilejami 
właściwymi dla budownictwa spółdzielczego. 
Przyjęto zasadę przeznaczania na potrzeby rewalo
ryzacji środków z tzw. budow nictw a społecznego, 
wprowadzając je do państwowych program ów polep
szania w arunków  mieszkaniowych (np. we Francji). 
Działaniom tym  towarzyszył wielki rozwój przedsię
biorstw  rem ontowo-budowlanych. We Francji w 
1979 r. osiągnął on 37,5°/o, w  A ustrii 30%, w Szwe
cji ponad 20% całego potencjału budownictwa. God
ny odnotowania jest fakt, że w  okresie najostrzej
szego kryzysu w Portugalii (1975 г.), prace rem on
towe przekroczyły o 10,5% realizacje nowego bu
downictwa.

K o n s e r w a c j a  i p a r t y c y p a c j a  — te 
dwie podstawowe zasady, k tóre stały się głównymi 
elem entami nowoczesnego w arsztatu  urbanistyczne
go, należy rozumieć szeroko. Konserwację, jako dąż
ność do utrzym ania wszystkich istniejących w arto
ści, nie tylko kulturow ych i ekologicznych, ale rów
nież najogólniej biorąc wszelkich wartości m aterial
nych. Partycypację zaś jako niezbędny elem ent dla 
właściwego planowania zarówno rozwoju organiz
mów m iejskich i ich przebudowy, jak również prze
jawów życia społecznego. Wobec szczególnego zagro
żenia mieszkańców starych dzielnic, ich aktywne 
uczestnictwo w całości przebiegu procesów rewalo
ryzacyjnych powszechnie uznaje się za zagadnienie 
pierwszorzędnej wagi.
Tendencje powyższe zarysowane zostały już w ra 
mach kam panii Międzynarodowego Roku Ochrony 
Zabytków 1975. Polski K om itet ICOMOS podjął 
wówczas wiele działań zmierzających do ich popu
laryzacji w Polsce. Znalazło to konkretny  wyraz 
m.in. we współdziałaniu M inisterstw a K ultu ry  i 
Sztuki z Centralnym  Związkiem Spółdzielni Budow
nictwa Mieszkaniowego. Podjete zostały próby 
(Przemyśl, Włocławek, Radom, Słupsk, Płock) obję
cia systemem spółdzielczym rewaloryzacji zespołów 
zabytkowych. Ujęcie zabytku urbanistyki, trak tow a
nego nierozłącznie ze społecznością lokalną i wska
zanie jego roli w ochronie i rewaloryzacji, stało się 
jednym z najważniejszych elem entów Rekomendacji 
W arszawskiej UNESCO w spraw ie ochrony zespołów 
zabytkowych (1976 r.). Wysoka ranga tej problem a
tyki została potwierdzona na konferencji ICOMOS- 
-UNESCO-AIU (Kraków 1980 r.), poświęconej ana
lizie realizacji założeń tego podstawowego, w skali 
światowej, dokumentu.

P o trzeb y

Właściwe wykorzystanie istniejących zasobów bu 
dowlanych musi stanowić istotny elem ent realiza
cji program u mieszkaniowego. Kompleksowa mo
dernizacja zapewnić może możliwość ograniczenia 
nowych inw estycji budowlanych, a to z kolei pro
wadzi do znacznych oszczędności w zakresie in fra
stru k tu ry  technicznej oraz umożliwia ograniczenie 
rozwoju terytorialnego m iast, a tym  samym pozwa
la na utrzym anie terenów  w użytkow aniu rolnym. 
Duży procent dawnej zabudowy reprezentuje w arto
ści kulturow e i jej rewaloryzacja, traktow ana prio
rytetowo, w inna stanowić szczególnie ważną część
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szerszych działań remontowo-modernizacyjnych. Re
waloryzacja i modernizacja istniejących zasobów 
m usi być traktow ana, jako in tegralna część procesu 
inwestycyjnego jednostek osiedleńczych, a zatem 
dysponować, proporcjonalnym i do potrzeb, możliwo
ściami finansowymi, wykonawczymi i organizacyj
nymi.
W ystępujący w planowaniu przestrzennym  zwrot 
w k ierunku działań zmierzających do utrzym ania 
stanu  istniejącego jest szansą dla pełniejszego wy
korzystania zespołów zabytkowych. Konieczne jest 
uspraw nienie procesu realizacji gdyż pozostaje on 
w jaskraw ej dysproporcji w stosunku do znacznego 
postępu w dziedzinie projektowania.
Niezbędne staje się radykalne zwiększenie poten
cjału przedsiębiorstw  wykonawczych zarówno sekto
ra  państwowego, jak i rzemiosła. Obecnie, moce 
przerobowe przedsiębiorstw rem ontowo-budowla
nych nie przekraczają 6°/o potencjału budownictwa 
ogólnego, a w inny osiągnąć przynajm niej 30%. 
Przesłanką sprzyjającą staje się fakt, że jak w ska
zała debata sejmowa, w ram ach przekw alifikow a
nia pracowników przewiduje się możliwość zatrud
n ienia przy rem ontach w budownictwie dodatkowo 
200 tys. osób.
Potrzeby m ateriałow e winny być zaspokojone, w 
dużym stopniu, w oparciu o produkcję miejscową. 
Należy przy tym zwrócić uwagę, że niedocenianej 
dotychczas m ateriałochłonności budownictwa (65°/o 
ogólnych kosztów) można przeciwstawić wielkie o
szczędności przy wykorzystaniu istniejących zaso
bów budowlanych. Adaptacja starej zabudowy, wo
bec wielkiego wzrostu kosztów nowego budow nict
wa (30 tys. zł za 1 m 2) staje się konkurencyjna, 
również w zakresie cen.
Konieczne jest uświadomienie społeczeństwa, że wo
bec perspektyw  uzyskania nowego m ieszkania po ro 
ku 2000, słuszniej jest podjąć tru d  adaptacji s ta 
rych mieszkań, których w alory użytkowe i estetycz
ne są niejednokrotnie znacznie wyższe. Należy w y
korzystać rodzący się obecnie ruch na rzecz orga*- 
nizacji małych spółdzielni mieszkaniowych, dla jego 
rozszerzenia na rewaloryzację istniejących zasobów. 
Niezbędna staje się społeczna repryw atyzacja części 
starego budownictwa. Przez term in ten należy ro
zumieć system spółdzielczego zrzeszania się lokato
rów  i użytkowników.
W prowadzenie w życie systemu społecznej partycy
pacji wymaga całkowitej zmiany w sposobie kredy
towania, subwencji, dotacji, pożyczek i ulg podat
kowych. Dla przykładu we Francji, właściciele o
biektów  zabytkowych, udostępnianych publiczności, 
zwolnieni są od podatków od nieruchomości. F i
nansowanie m odernizacji rewaloryzacji, prowadzo
nej przy udziale środków pryw atnych i spółdziel

czych, musi być uzupełnione z puli przeznaczonej 
na rozwój budownictwa komunalnego. Reaktywo
wanie tego działu budownictwa (tzn. mieszkań kw a
terunkowych) u łatw i dysponowanie lokalami do cza
sowego i stałego przekw aterow ania. Dla potrzeb re 
waloryzacji należy wykorzystać również wszystkie 
będące w dyspozycji środki, np. przeznaczone na 
mieszkania dla twórców, do czego obiekty zabyt
kowe szczególnie się nadają.

Przyjęcie zasady aktyw nej partycypacji ludności w 
procesie rewaloryzacji będzie również miało duże 
znaczenie dla zachowania tradycyjnego przeznacze
nia budynków, zapobiegając zbyt radykalnym  prze
kształceniom funkcjonalnym. Pozwoli to na u trzy
manie dawnego charak teru  i przekroju społecznego 
dzielnic starom iejskich, zapobiegając konfliktom 
społecznym.
Zakres prac remontowych i konserw atorskich czę
sto będzie musiał być ograniczony do niezbędnych 
zabiegów adaptacyjnych. Najważniejszą kwestią sta
je się uchronienie zabytkowej substancji przed zni
szczeniem, zarówno w czasie prowadzonych prac, 
jak  i w późniejszej eksploatacji. Ograniczenie zakre
su prac będzie realne po przekonaniu specjalistów 
od bezpieczeństwa przeciwpożarowego o możliwości 
zachowania dużej części dawnych, najczęściej drew 
nianych stropów. Uzyskanie tego odstępstwa od sto
sowanych norm  ma podstawowe znaczenie dla ob
niżenia kosztów prac oraz zachowania w większym 
stopniu autentycznej substancji zabytkowej. 
Ściślejszego określenia wym agają zarówno obowiąz
ki, jak i przywileje użytkowników i właścicieli o
biektów  zabytkowych. Wymóg utrzym ania obiektów 
w odpowiednim stanie, dokonywanie bieżących na
praw  i generalnych remontów nie może być w peł
ni egzekwowane, bez zapewnienia możliwości tech
nicznych (materiały, wykonawstwo). Musi istnieć 
współodpowiedzialność władz terenow ych i użyt
kowników za stan zabytków. W ten sposób realne
go kształtu  nabierze sform ułowanie ustaw y — 
„Ochrona dóbr k u ltu ry  jest obowiązkiem państwa 
i powinnością jego obyw ateli”.

W Polsce ruch społeczny na rzecz ochrony zabyt
ków ma bogate tradycje i określone podstawy praw 
ne oraz organizacyjne. Jednak szczególnie ważne 
jest by nadać m u bardziej dynamiczny charakter. 
A ktywne działania na rzecz ochrony dziedzictwa 
kulturowego charakteryzują się w naszym kraju 
wielką nośnością społeczną. Dobitnie potwierdza to 
przykład Zamku Królewskiego w Warszawie.

prof. dr hab. arch. Krzysztof Pawłowski 
przewodniczący Polskiego Komitetu  

Narodowego ICOMOS
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THE PARTICIPATION OF THE SOCIETY IN THE REVIVAL A N D  PROTECTION  
OF HISTORIC MONUMENTS — THE CONDITION, EXPERIENCES A N D  NEEDS

The term  ’’participation” used in  the title  of the con
ference specifies its m ain task, i.e. to draw attention  
to the need for an active participation of the w hole  
society in  the protection of P olish  cultural heritage. 
The em phasis has been put on the in itiation  and im pro
vem ent of a m echanism  necessary to evoke and em p
loy all social in itia tives in  the fie ld  of the revival of 
the ex isting  historic resources. The m ain cause of their 
poor or even  critical condition is an unsatisfactory on 
the w hole and often depreciating attitude to a ll e le 
m ents of the real estate including the ex isting  historic  
m onum ents. These trends can be noticed both in the 
land planning that paid attention  m ainly to new  pro
jects and in  the housing econom y that neglected  old 
resources.
The fact that all resources have been covered by the 
m unicipal econom y w ith a practically  m erely  nom inal 
m aintenance of the title  deed and a very low  rent has 
resulted in that that ow ners are neither d irectly  in 
terested in keeping their buildings in  good order nor 
they have adequate m eans to cover the cost of even  
minor repairs. On the other hand, the tenants do not 
prevent a gradual degradation in  order to have a prio
rity right in  acquiring a new  flat. The negligence  
flow s, i.a., from  a very poor developm ent of repair and 
construction com panies and unsatisfactory m aterial 
m anagem ent w hich has brought about an alm ost com 
plete disappearance o f traditional building m aterials. 
The need for an econom ic m anagem ent has resulted  
in a signicantly increased activity in the old-tow n cen
tres. T hey have becom e a subject of fu ll m odernisa
tion and restoration. N um erous exam ples have show n  
that restoration costs are low er than those required  
for new  housing together w ith  outlays on the extension  
of technical infrastructure.
Tasks in the field  of restoration have becam e an im 
portant elem ent of land developm ent in  tow n housing  
econom y and social policy. A cam paign was underta
ken w ith  the aim to ’’revive the tow n” in  its trad itio
nal structure. A  particularly critical assessm ent of lar
ge housing estates deprived of individual features and 
leading to social alienation has becom e a conducive 
factor.
The slogan of ”a zero increase” w hich  occasionally  ap
pears in the Polish  land planning was first put for
ward m  Bologna. This found its expression  in the for
m ulation of the programm e for a m axim um  use of an 
extrem ely  extensive historic centre through the adap
tation of historic structures and their com plexes. In 
order to prevent the displacing of form er inhabitants 
from  the com plexes under reconstruction it has been  
decided that the entire local com m unity should be in 
cluded into the process. One could observe the ende
avour to preserve a traditional use of the buildings; 
this w as m anifested by a tendency to avoid a trans
form ation of the usage form s from  housing into other 
kinds (e.g. offices, enterprises), w hich had been often  
the case in the past.

C onservation and participation: those tw o elem entary  
principles w hich have becom e m ain elem ents of today’s

tow n-p lann ing  worfcsshops should be conceived in  a 
broad sense. Conservation ought to be com prehended  
as an endeavour to keep all ex istin g  values, not only  
cultural and ecological but, generally  speaking, all 
m aterial values. Participation  — as an indispensable  
elem ent of the planning adequate both for a develop
m ent of urban bodies and their reconstruction and for 
m anifestation s of social life . In v iew  of a particular  
threat that inhib itants of old houses are facing, their 
active participation  in the course of reconstructional 
processes is u n iversally  recognized a s  a problem  of pri
m ary significance.
The above tendencies w ere first outlined during a cam 
paign o f the International Year of M onum ents Pro
tection  in  1975. The P olish  C om m ittee of ICOMOS 
undertook then a num ber of m easures aim ed at their 
popularization in  Poland. This found its factual e x 
pression i.a. in  cooperation of the M inistry of Culture 
and A rt and the Central U nion of H ousing C ooperati
ves. A ttem pts w ere m ade (Przem yśl, W łocław ek, Ra
dom, Słupsk, Płock) to cover h istorie com plexes w ith  
a cooperative system . The rendering of a tow n m onu
m ent, treated inseparably w ith  the local com m unity  
and pointing out its role in  the protection and recon
struction, has becom e one of the m ost im portant e le 
m ents of the W arsaw R ecom m endation of UNESCO on 
the protection of historic com plexes (1976). A high  
rank of the problem s w as acknow ledged at a con fe
rence of ICOM OS-UNESCO-AIU (Cracow, 1980) devo
ted to the analysis of the execution  of the assum ptions 
of this fundam ental, on a w ord-w ide scale, docu
m ent.
A high percentage of old build ings has cultural va lu es  
and their reconstruction, considered as a first priority, 
should represent a particularly im portant part of m a
jor repair and m odernisation works.
The rev iva l and m odernisation of the ex istin g  resour
ces should be regarded as an integral part of an in 
vestm ent process in  settling units, and so, to have at 
its disposal financial, perform ance and organisational 
possib ilities adequate to the requirem ents.
The im plem entation  of the system  of social participa
tion calls for a com plete change in  the m ode of gran
ting credits, subventions and subsidies. The adoption  
of the principle of an active participation of the po
pulation  in the rev iva l process w ill be of great im 
portance for the m aintenance of a traditional appro
priation of buildings, protecting them  against too radi
cal functional transform ations. T his w ill allow  to pre
serve a form er character and socia l profile of o ld -tow n  
districts and at the sam e tim e to prevent social conf
licts.
The social m ovem ent in  Poland on behalf of the pro
tection  of m onum ents boasts rich traditions and spe
cific legal and organisational foundations. H ow ever, it 
is a particularly im,portant to g ive it a m ore dyna
mic character. A n active w ork on behalf of the pro
tection  of cultural heritage has in  this country a high  
social im pact, a fine illu stration  of w hich  is the R o
yal Castle in W arsaw.

8


